








































„Lichy to patriotyzm narodu, który by tylko pochwały znosił ...” - Kazimierz Wyka. 
Dlatego też „róbmy swoje (...) może to coś da? Kto wie?” 

MIESI ĘCZNIMIESI ĘCZNI KK   

33--5/20055/2005  

Cena 1 złCena 1 zł  

 W piątek 29 kwietnia o godz 940 w 
Publicznej Szkole Podstawowej w Różanie 
odbyła się uroczysta akademia poświęcona 
Konstytucji 3 maja. Na uroczystość tę 
przybyli zaproszeni goście w osobach: 
burmistrz gminy Jerzy Parciński, sekretarz 
urzędu Barbara Gawianowska, skarbnik 
gminy Bożenna Deptuła, żołnierze Armii 
Krajowej oraz przedstawiciele rady miej-
skiej na czele z przewodniczącym Piotrem 
Świderskim. W przedstawionej lekcji hi-

Witaj Majowa Jutrzenko 

storii udział wzięli nie tylko 
zaproszeni goście, ale przede 
wszystkim uczniowie, którzy z 
wielkim zainteresowaniem wy-
słuchali pieśni, wierszy oraz 
opisów minionych wydarzeń 
przedstawionych przez swoich 
kolegów, a przygotowanych 
przez panie: Annę Cychowską, 
Irenę Budelewską i Jolantę 
Drwęcką. 
 
 Janusz Chojnowski 

Gościli śmy 
Janusza 
Laskowskiego 
 
 Ileż to pokoleń Polaków wy-
chowało się na piosenkach Janusza 
Laskowskiego? Kto z nas – poczyna-
jąc od nastolatków i kończąc na eme-
rytach - nie zna romantycznej „Beaty 
z Albatrosa”; któż nie nucił „Żółty 
jesienny liść tyle mi opowiedział...”; 
kto nie bawił się na prywatkach w 
rytm słynnych „Kolorowych jarmar-
ków”?. To on stworzył i wylansował 
hity, które przez wiele miesięcy, a 
nawet lat gościły na listach przebo-
jów, natomiast w ludzkich sercach 
goszczą do dziś. Ileż to wesel byłoby 
się w stanie obejść bez refleksyjnej 
piosenki o blondynach „Na opolskim 
rynku...”; bez takich przebojów jak 
„ Świat nie wierzy łzom” czy „Śnił mi 
się rodzinny dom”? 

(Ciąg dalszy na stronie 8) 

J.Chojnowski 

J.Chojnowski 

„Jestem zadowolony, wy też bądźcie.” 
Byliśmy świadkami ostatnich dni wielkiego papieża. Człowieka, mającego bolesne i długie doświadczenia nabyte w czasach 
nazizmu i komunizmu. Mocnego, mądrego, wyrazistego, a zarazem świadomie współczującego kapłana. Duszpasterza na 
czasy zawirowań i prób. Człowieka, który próbował przyuczyć nas do właściwego użytku z wolności. Jakże charakterystycz-
nym jest, że w świecie bezmyślnie domagającym się coraz więcej wolności, pytał: „Tak, ale czy zrobicie z niej właściwy 
użytek?”. Jan Paweł II zmarł wieczorem w sobotę o godzinie 2137. (k.k) 

Fot.J.Kruszewska 



2 Świerszcz Różański 

W   kilku   zdaniach 

 XXIII sesja Rady Miejskiej w Ró-
żanie odbyła się 31 marca. Radni przyjęli 
sprawozdanie burmistrza gminy z pracy 
między sesjami. Przyjęli również sprawoz-
dania z pracy Ośrodka Pomocy Społecz-
nej, Gminnego Ośrodka Upowszechniania 
Kultury i Zakładu Gospodarki Komunalnej 
i Mieszkaniowej za 2004 rok. Podjęli 
uchwały w sprawie regulaminu udzielania 
pomocy materialnej o charakterze socjal-
nym dla uczniów zamieszkałych na terenie 
Gminy Różan oraz regulaminu określają-
cego wysokość, warunki przyznawania, 
obliczania i wypłacania niektórych skład-
ników wynagrodzenia nauczycieli oraz 
dodatku mieszkaniowego, wiejskiego i 
nagród. Opiniowali również projekt planu 
aglomeracji. 

W dniu 11 maja br. koło teatralne działają-
ce przy Gminnym Ośrodku Upowszech-
niania Kultury przy współpracy nauczy-
cieli zorganizowało program artystyczny 
przedstawiający twórczość Wacława Li-
powskiego. 

Orkiestra dęta Ochotniczej Straży Pożarnej 
w Różanie wystąpiła przed łomżyńską pu-
blicznością podczas II Diecezjalnego Prze-
glądu Orkiestr Dętych. Za wykonanie wią-
zanki melodii z repertuaru zespołu „Budka 
Suflera” orkiestra otrzymała wyróżnienie. 

„Wandali w Różanie dostatek.....” 
 
 W grudniu 2004 roku na obiektach le-
żących w obrębie Fortu I zostało umiesz-
czonych kilkanaście budowlanych tablic 
ostrzegawczych o treści: „Nieupoważnionym 
wstęp wzbroniony” oraz „Uwaga! Prace 
rozbiórkowe”. W poprzednich latach tabli-
ce o podobnej treści na murach Fortu też 
były wieszane. Niestety, różańscy wandale 
z nudów i głupoty zniszczą wszystko, co 
nowe... . Do dzisiaj ocalała tylko jedna. 
Tablice miały informować ewentualnych 
odwiedzających o utrudnieniach w zwie-
dzaniu obiektu i potencjalnym niebezpie-
czeństwie grożącym osobom nieuważnym. 
 Późną jesienią 2004 roku w fosach ota-
czających Fort zebrano około 600 kg go-
spodarczych śmieci typu: stara odzież, sta-
re zeszyty szkolne, opakowania po żywno-
ści, stara cebula, zniszczone sprzęty domo-
we, itp. Rupiecie przybyło tyle od wrze-
śnia 2004  ; wtedy też było tam sprząta-
nie...  
Wstydźmy się !!! 
 Jak już nie pomagamy zagospodaro-
wać sensownie Fortu, to przynajmniej nie 
przeszkadzajmy w tym innym !!! 
(red) 

Widzę wielki Różan … 
 
 Tytuł być może trąci megalomanią, ale ma historyczne podłoże. 
Niezapomniany warszawski przedwojenny prezydent Stefan Starzyński, 
mówiąc o stolicy, tak właśnie wyrażał swoje przekonanie o jej wyjątkowo-
ści. „(…)widzę wielką Warszawę(…)” to słowa, które tkwią w mojej pa-
mięci nie tylko dlatego, że kibicie mojej ukochanej Legii mają je na sztan-
darach. Przede wszystkim, dlatego że podobnie jak Starzyński kochał 
swoje miasto i walczył o nie, ja kocham Różan i tylko dlatego jeszcze od-
najduj ę w sobie siłę, aby zrobić w nim i dla niego coś pożytecznego. Nie 
bez znaczenia pozostaje również fakt, że Kruszewski prosił o artykuł po-
zbawiony dotychczasowej zjadliwej retoryki. A że cenię jego uwagi wyszło, co 
wyszło. 
 
 Wielokrotnie mówiłem i pisałem o tym, co mogłoby wpłynąć na zmianę 
cywilizacyjnego wizerunku naszej gminy. Nadszedł czas, aby finansowe dobro-
dziejstwo wynikające z lokalizacji Krajowego Składowiska Odpadów Promienio-
twórczych było zauważalne gołym okiem. Najwyższa pora, aby ludziom żyło się 
lepiej nie tylko, dlatego że mają nowy ośrodek zdrowia, dom kultury, jedyne w po-
wiecie wysypisko odpadów komunalnych z prawdziwego zdarzenia, czy halę spor-
tową. 
 Biorąc pod uwagę, z jaką słabością finansową i mizerią boryka się powiato-
wa oświata (władze powiatu wydatkują na oświatę tyle środków ile mają, a nie tyle 
ile oczekują nauczyciele), wielce prawdopodobnym jest likwidacja niektórych 
szkół średnich. Choć zapewnienia starostów są zdecydowane i przy okazji batalii o 
internaty były nader wyraziste, to jednak należy się spodziewać w niedługim cza-
sie, że różański zespół szkół może zostać unicestwiony. Oczywiście jestem daleki 
od podobnych życzeń, ale rzeczywistość jest nieubłagana (ciekawe stwierdzenie, 
jak na kogoś, kto z nią walczy).  
 Władze Różana, w tym przede wszystkim obecny burmistrz, ale i przyszły o 
ile będzie nim ktoś inny, nie powinny pozwolić, aby zniweczono dorobek pokoleń 
nauczycieli, uczniów i wszystkich tych, którzy czują się związani z tym miejscem. 
Za wszelką cenę szkoła przy ul. Warszawskiej powinna pozostać na edukacyjnej 
mapie naszego miasteczka. Tradycje zespołu szkół sięgają daleko w przeszłość, 
choć pewnie niewiele osób pamięta czasy jego prosperity. Jaki mam zatem pomysł 
na funkcjonowanie placówki? Proszę… 
 Gmina posiada potencjał finansowy (z organizacyjnym jest zdecydowanie 
gorzej, ale to kwestia właściwego zarządzania, a nie trwania na stanowisku), który 
pozwala jej na daleką samodzielność i pewne pozytywne ryzyko. Gdybym miał de-
cydować o przyszłości szkoły średniej, poczyniłbym starania o jej przejęcie od po-
wiatu. Powiedzą wszyscy: „Głupota. Mało mamy problemów z gminną oświatą?” 
Być może, ale w tym szaleństwie jest metoda.  
 Polski system kształcenia młodzieży przewiduje coś takiego, jak szkoły mi-
strzostwa sportowego. Pieniądze na takie placówki są niewspółmiernie większe od 
środków na „normalne” szkolnictwo. Z tego, co wiem, jest ich trzy razy tyle. Ró-
żan dysponuje zapleczem niezbędnym do powstania takiej szkoły. Mamy pełnowy-
miarową salę gimnastyczną i pieniądze na kolejne inwestycje w infrastrukturę spor-
tową. Hala nie jest wykorzystywana w sposób odpowiadający jej możliwościom, 
siłownia spełnia wszelkie kryteria, aby kształcić prawdziwych ciężarowców, a 
kwestia budowy innych obiektów to sprawa wyobraźni radnych, a nie ograniczeń 
finansowych. Stać nas na basen i jego utrzymanie, zważywszy na środki pozostają-
ce co roku w budżecie. 
 A zatem moglibyśmy na bazie obecnych i nowopowstałych obiektów stwo-
rzyć centrum kształcenia usportowionej młodzieży. Bliskość Narwi to kolejny atut, 
bo nic nie stałoby na przeszkodzie do uprawiania sportów wodnych. Pamiętamy 
chyba, jaką nobilitacją był przed laty klub kajakarski „VICTORIA”, prowadzony 
przez panią Szydłowską. Można nawiązać do chlubnych tradycji. 
 Za powstaniem szkoły tego typu, lawiną poszedłby rozwój miasta i gminy. 
Uczniowie muszą gdzieś mieszkać, więc powstałby zapewne jakiś campus; nauczy-
ciele muszą gdzieś mieszkać, więc mając zapewniony stabilny status finansowy, 
osiedlaliby się w Różanie. Korzyść z tego wielka, bo wzrost liczby mieszkańców to 
wzrost liczby osób potrzebnych do ich obsługi. Ktoś musi strzyc, sprzedawać, za-
pewniać im dobra konsumpcyjne. Reakcja łańcuchowa w takim przypadku, jest nad 
wyraz pożądana. Nowe miejsca pracy i wzrost gospodarczy przestałby być mitem i 
fantasmagorią. 
Takie mam marzenie…  
        P.Ś. 
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Organizator  – Urząd Gminy, Gminny 
Ośrodek Upowszechniania Kultury, Pu-
bliczna Szkoła Podstawowa, Publiczne 
Gimnazjum w Różanie. 
Miejsce – hala sportowa w Różanie ul. 
Szkolna 
Goście  – v-ce prezes Polskiego Związku 
Tenisa Stołowego Marek Wnuk, burmistrz 
gminy Różan Jerzy Parciński, dyrektor 
Publicznego Gimnazjum w Różanie Anna 
Kurlanda, v-ce dyrektor Publicznej Szkoły 
Podstawowej w Różanie Hanna Łozińska-
Rybacka, dyrektor Gminnego Ośrodka 
Upowszechniania Kultury w Różanie Ja-
nusz Chojnowski. 
Uroczystego otwarcia dokonał v-ce prezes 
PZTS Marek Wnuk. 
Minutą ciszy uczczono śmierć Jana Pawła 
II i Pawła Mosakowskiego ucznia, który 
zginął śmiercią tragiczną na kilka dni 
przed mistrzostwami. 
Przed turniejem uczestnicy wzięli udział 
we mszy świętej. 
Medale i nagrody rzeczowe – zwycięzcy 
otrzymali za miejsca 1-3 złote, srebrne i 
brązowe medale, a za miejsca 1-6 nagrody 
rzeczowe. 
Medale i nagrody wręczał v-ce prezes 
PZTS i burmistrz gminy Różan. 
Wszyscy uczestnicy mistrzostw otrzymali 
pamiątkowe koszulki. 
W zawodach udział wzięło 152 
uczestników. 
 
  Andrzej Wasielewski 
 

VI Mistrzostwa Miasta i Gminy Różan 
w Tenisie Stołowym 

Fot.Janusz Chojnowski 

Fot.Janusz Chojnowski 

Fot.Janusz Chojnowski 

OGŁOSZENIE  
 
 W związku z podjętą Uchwałą Nr 
XXVI/117/97 Rady Miejskiej w Różanie 
z dnia 30 czerwca 1997 r. w sprawie przy-
jęcia szczegółowych zasad utrzymywania 
czystości i porządku w Gminie Różan 
oraz licznymi interwencjami mieszkań-
ców miasta przypominam o obowiązkach 
osób utrzymujących zwierzęta domowe: 
- właściciele zwierząt domowych w bu-
dynkach wielomieszkaniowych zobowią-
zani są utrzymywać te zwierzęta w loka-
lach mieszkalnych, 
- właściciel budynku jednorodzinnego 
może utrzymywać na terenie ogrodzonej 
posesji psy luzem, pod warunkiem 
umieszczenia na bramie wejściowej ta-
bliczki z napisem „Uwaga pies”, 
- psy wyprowadza się poza lokale mieszkalne 
w budynkach wielomieszkaniowych lub poza 
nieruchomość na smyczy; te które mogą zagra-
żać ludziom – także w kagańcu, 
- właściciele wyprowadzanych zwierząt 
mają obowiązek bezzwłocznego usuwania 
odchodów zwierzęcych z terenów i miejsc 
ogólnodostępnych, 
- wyprowadzający psa zobowiązany jest 
pilnować zwierzę w taki sposób, aby nie 
miało ono dostępu do piaskownic dla dzieci. 
   Burmistrz Gminy 
            mgr Jerzy Parciński 

 
Kategoria kobiet 

 
Gr.I 

1. Brzózy Anna 
2. Podlasin Milena 

3. Daniszewska Kinga 
Gr.II 

1. Sławińska Anna 
2. Olkowska Iwona 
3. Żerańska Kinga 

Gr.III 
1. Budelewska Sylwia 

2. Mroczkowska Katarzyna 
3. Złotkowska Joanna 

Gr.IV 
1. Niedźwiecka Katarzyna 

2. Słowikowska Joanna 
3. Muszyńska Sylwia 

Gr.V 
1. Chełchowska Małgorzata 

2. Budelewska Irena 

Kategoria mężczyzn 
 

Gr.I 
1. Załęski Mateusz 
2. Skóra Mariusz 

3. Kruszewski Alan 
Gr.II 

1. Mosakowski Mateusz 
2. Stolarski Mateusz 
3. Banaszek Mateusz 

Gr.III 
1. Kot Adrian 

2. Stolarski Miłosz 
3. Witkowski Jacek 

Gr.IV 
1. Załęski Jacek 

2. Napiórkowski Mariusz 
3. Baszczyński Marcin 

Gr.V 
1. Tarasiewicz Kamil 
2. Malicki Sebastian 
3. Sławiński Piotr 

Wyniki finałowe  

    W dniu 11 maja w Bibliotece Publicznej 
przy Gminnym Ośrodku Upowszechniania 
Kultury, jak co roku odbyła się lekcja bi-
blioteczna. Tym razem lekcję dla uczniów 
Szkoły Podstawowej z Załuzia, które przy-
jechały pod opieką Barbary Mikołajczew-
skiej i Haliny Wilczewskiej przeprowadzi-
ły Danuta Szydlik i Urszula Kaczmarczyk. 
Wszyscy uczniowie otrzymali upominki. 
(red) 

Mimo szczerych chęci trudno w jakiś po-
zytywny sposób odnieść się do widoku 
targowiska miejskiego czyli miejsca, gdzie 
odbywają się w każdy piątek tygodnia 
„jarmarki”. Fakt, jest tam zawsze sprzątane 
i właściwie zaraz po „imprezie” jest czy-
sto. To się chwali. I to jest jedyne pozy-
tywne skojarzenie, jakie mam. Inne już 
mniej pozytywne to kurz, błoto i brak naj-
zwyklejszego za przeproszeniem 
„wychodka”. Inną kwestią jest, że targowi-
sko znajduje się prawie na byłym cmenta-
rzu prawosławnym, w chwili obecnej zaro-
śniętym krzakami i drzewami, co niewąt-
pliwie przyciąga tych, którzy nie mają 
gdzie iść za potrzebą. Skandal, by goście i 
przyjezdni oglądali, ten pożal się Boże, 
brak poszanowania i dobrych obyczajów. 
    
   K.Kruszewski 
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Europa przyszła w maju, 
kiedy kwiaty rozkwitają. 
Wiosna wtedy rządzi życiem, 
ptak raduje się o świcie. 
 
                Tak napisała Dominika Ku-
jawa (klasa IV) w swoim wierszu, bio-
rącym udział w konkursie literackim. I 
właśnie w takim nastroju, radosnym i 
pełnym życia odbył się 9 
maja 2005 Dzień Europej-
ski w Publicznej Szkole 
Podstawowej w Różanie. 
 Kalendarium majo-
we przyniosło wiele dni, 
które były okazją do zorga-
nizowania tej uroczystości, 
1 maja – rocznica wstąpie-
nia Polski w struktury UE, 
2 maja – Święto Flagi Pań-
stwowej, 5 maja – Dzień 
Europy, 9 maja – Święto 
Unii Europejskiej. 
          Proeuropejskie dzia-
łania mieszczą się w pro-
gramie wychowawczym  
szkoły. W tym roku na te 
działania złożyły się: popularyzacja 
hymnu Polski i hymnu UE, konkurs 
literacki „Ułóż wiersz w tematyce Je-
stem Europejczykiem” dla uczniów 
klas I – VI, konkurs wiedzy o UE dla 

uczniów klas V i VI, kampania infor-
macyjna na terenie szkoły, uroczysty 
apel edukacyjny, Bal Europejski – dys-
koteka dla uczniów klas I – VI. 
 W uroczystym apelu edukacyj-
nym oprócz społeczności szkolnej 
udział wzięły również władze gminy 
Różan w osobach: burmistrz gminy 
Jerzy Parciński, pani sekretarz Barbara 
Gawianowska, skarbnik gminy pani 
Bożena Deptuła, przedstawiciele komi-
sji oświatowej radni Krzysztof Cieślak 
i Andrzej Wasielewski oraz dyrektor 
GOUK w Różanie pan Janusz Choj-
nowski. Wspólne odśpiewanie hymnu 

Polski i hymnu UE, wiersze mówiące o 
polskich symbolach narodowych i in-
formacje na temat unii, układy tanecz-
ne do europejskich przebojów muzyki 
rozrywkowej i piosenki w wykonaniu 
uczniów, a także zagadki edukacyjne 
na temat poszczególnych państw unij-
nych, stanowiły treść patriotycznego 
apelu.  

          Dzień Europejski został zorgani-
zowany przez Dorotę Pauszek – Trze-
ciak i Wiesławę Kryzę. W konkursach 
wzięła udział duża grupa uczniów. Naj-
lepszy w konkursie wiedzy o UE oka-

zał się Artur Górka 
(Va), który prawie bez-
błędnie rozwiązał test, 
drugi był Adrian Kot
(Vb), a trzecia Izabela 
Owczarek (VIc). W 
konkursie literackim 
nagrody zdobyli: I 
miejsce - Alicja Wasie-
lewska (IVb) i Adrian 
Łuczyński, II miejsce – 
Sylwia Budelewska 
(VIa) i Natalia Wasie-
lewska (IVb), III miej-
sce – Ewelina Mosa-
kowska (Va) i Domini-
ka Kujawa (IV). Oto 
nagrodzone wiersze 

ułożone przez uczniów: 
 
  *** 
Pod niebem europejskim 
unijna flaga. 
Na fladze gwiazdy błyszczą 
i cieszę się ja – Polak. 
Przyjaciół w Unii mam. 
Razem zdobywać przyszłość 
będziemy oni i ja. 
            (Adrian Łuczyński IIa) 
 
Europejska podróż 
Gwiazdy złote, tło niebieskie, 
nasze życie jest królewskie, 

J.Chojnowski 

bo pociągiem czy też statkiem 
podróżuję wciąż ukradkiem! 
Zwiedzam Paryż, Rzym, Wenecję, 
a czasami nawet Grecję, 
na Krecie po plaży spaceruję 
i tam wcale nie choruję! 
 
W Anglii zamki i pałace, 
od przepychu zmysły tracę! 
U królowej na herbacie, 
chyba to opowiem tacie! 
 
Mimo wszystko zawsze, wszędzie, 
gdziekolwiek walizka ma będzie- 
czy to w Wilnie, czy w Madrycie, 
o Warszawie myślę skrycie. 
                   
           (Alicja Wasielewska IV b) 
 
Jestem Europejczykiem 
Jestem już Europejczykiem, 
razem z Niemcem, Francuzem i Angli-
kiem. 
Teraz nowe czekają mnie wyzwania, 
więc muszę poczynić większe starania. 
Mamy nowy hymn, flagę i walutę, 
wszystko na europejską nutę. 
Nowe programy i reformy, 
które pomogą dojść nam do europejskiej 
normy. 
Unia teraz dużo nam pomaga, 
ale też wiele wymaga. 
Razem dążymy do rozwoju, 
aby tylko nie w wojnie, a w pokoju. 
                        
  (Sylwia Budelewska Va) 

Europa przyszła w maju, 
kiedy kwiaty rozkwitają.    
Wiosna wtedy rządzi życiem, 
ptak raduje się o świcie. 
I my też się radujemy, 
Europejczykami nazywać się możemy. 
Do wspólnoty należymy 
i z tego się cieszymy. 
                       
  (Dominika Kujawa IVb)                             
                                                              
Europa                     
Szła se Polska 
szły se Niemcy 
przez daleki świat. 
Nagle stanęły na pięknej ziemi, 
by rozłożyć stan. 

Potem doszły inne kraje, 
przez daleki przeszły świat. 
Tu dogodne widzisz życie, 
bo Europa to nasz RAJ. 

Dzień Europejski w Publicznej Szkole Podstawowej  

 Dorota Pauszek – Trzeciak  

J.Chojnowski 
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Różan rok 1939-1944 
Tajne nauczanie 
 
 Po zakończeniu działań wojennych we wrześniu 1939 
roku Różan został włączony do Prus Wschodnich jako część 
Dystryktu Królewieckiego w regencji ciechanowskiej. Ten nowy 
twór administracji III Rzeszy nazwano Sudostpreussen 
(Południowo – wschodnie Prusy) nie wchodzące w skład tak 
zwanej Generalnej Guberni. Niedaleko od Różana od wschodu, 
przebiegała linia rozgraniczenia pomiędzy okupacją niemiecką a 
sowiecką powstałą w wyniku porozumienia Ribbentrop – Moło-
tow. Jak na razie nie było formalnej granicy, lecz podejmowane 
przez okupantów wyraźne ustalenia graniczne. W rejonie Różana 
granica z Generalną Gubernią przebiegała od miejscowości 
Ostrykół i przechodziła dalej przez Kunin, Czarnowo, Szczawin 
do Kaczyn koło Ostrołęki. Na terenach przyłączonych do Prus 
Wschodnich, odmiennie jak w Generalnej Guberni, nie było żad-
nych szkół, ani też innych form nauczania polskich dzieci i mło-
dzieży. 

 Na przełomie września i 
października 1939 roku w piękne 
słoneczne i ciepłe dni różańscy 
nauczyciele, a właściwie tylko 
panie nauczycielki, zostały zobo-
wiązane przez władze okupacyj-
ne do zebrania starszych dzieci i 
młodzieży. Przypuszczano, że 
rozpocznie się nauka w szkołach. 
W wyniku działań wojennych w 
1939 roku zniszczona została 
szkoła „biała” przy ul. Kilińskie-
go. Pozostały dwie: „czerwona” 
przy ul.  Sienkiewicza i 
„żydowska” na ul. Poniatowskie-
go. Tam to wyznaczono miejsca 
zebrania uczniów. Okazało się 

jednak, że zamiast nauki rozpo-
częliśmy zbieranie kamieni na okolicznych polach. Po kilku 
dniach zaprzestano zbiórki kamieni i był to ostatni oficjalny kon-
takt różańskich nauczycieli ze swo-
imi uczniami. Omal natychmiast 
podjęto działania, aby rozpocząć 
nauczanie dzieci i młodzieży, tak w 
zakresie szkoły powszechniej jak i 
średniej, tym razem w ramach taj-
nego nauczania. Nauczyciele pod-
jęli ten patriotyczny i obywatelski 
obowiązek pomimo uprzedzenia 
przez okupanta, że wszelkie formy 
nauczania są nielegalne, zabronione 
i połączone będzie z daleko idący-
mi represjami. Natychmiast we-
zwanie do nauczania młodego po-
kolenia podjęły dzielne i odważne 
dwie nauczycielki pp. Genowefa 
Magnuszewska i Helena Matusza-
kowa (później żona Jana Siedleckie-
go), której w nauczaniu pomagał ukrywający się mąż p. Matu-
szak z zawodu nauczyciel oficer rezerwy Wojska Polskiego. W 
niedługim czasie pracę nauczycielską podjęły w mniejszym lub 

większym zakresie, a także ilości 
uczniów pp. Henryka Czachorowska, 
Wacława Częścik, Stefania Daszewska, 
Helena Gajewska, Maria Gajewska, 
Aniela Kaczyńska, Mieczysława Ka-
czyńska (później zamężna Załęska), 
Jadwiga Kobylińska, Eugenia Parciń-
ska, Amelia i Stanisław Szumińscy. W 
pracę swą, tak bardzo niebezpieczną 
dla nich i ich rodzin, wkładali wiele 
wysiłku, umiejętności z doświadczenia 
zawodowego. Uczyli w zakresie szkoły 
powszechnej, gimnazjum, a nawet li-
ceum, przekazując całą swoją wiedzę 
nabytą przed laty. Brak było podręczni-
ków, wszelkich pomocy naukowych, 

nie mówiąc już o kredzie i tablicy. Byli 
absolwentami wielu szkół kształcących 

nauczycieli, aby wspomnieć Pułtuskie Gimnazjum im. Klaudyny 
Potockiej i Seminarium Nuczycielskie, gdzie prymuską była p. Hen-
ryka Bonisławska-Czachorowska, a także Gimnazjum Nauczycielskie 
im. Elizy Orzeszkowej w Grodnie, które ukończyły pp. Maria Gajew-
ska i Mieczysława Kaczyńska. Szkoły te, a także inne, dawały polskie-
mu szkolnictwu kadry nauczycielskie doskonale przygotowane do wy-
konywania zawodu, a mające wysoki poziom etyczny i wiedzę zawo-
dową. Byli to nauczyciele z zamiłowania i powołania. 
 Praca nauczycielska w latach 1939-1944 przyniosła wy-
mierne owoce. Wielu uczniów „konspiracyjnych kompletów” mo-
gło po zakończeniu działań wojennych przystąpić do dalszej nauki, 
najczęściej z niewielką tylko stratą czasu. Zdane z powodzeniem 
egzaminy wstępne do odpowiednich klas gimnazjalnych lub liceal-
nych, dały im możliwość uzyskania 
świadectw maturalnych, pozwalają-
cych na podjęcie studiów wyższych. 
 Uczniowie tajnego nauczania, 
dzisiaj już ludzie w podeszłym wie-
ku, z wdzięcznością w sercu otaczają 
dobrą i serdeczną pamięcią swoich 
konspiracyjnych nauczycieli, którym 
zawdzięczają nie tylko wykształce-
nie, ale także swoją pozycję życiową 
i często liczący się prestiż zawodowy. 
 Władze Polski Podziemnej, a 
także Armia Krajowa, wysoko oceni-
ły wysiłek nauczycieli z okresu oku-
pacji – porównując ich do żołnierzy 
czynnie walczących z niemieckim oku-
pantem. Mam nadzieję, że odezwą się 
inni uczniowie z czasu okupacji, a także 
rodziny nauczycieli, aby historia tajnego nauczania nie zamknęła się 
tylko na tym wspomnieniu.  
     Jan M. Żytowiecki 
 
PS. W budynku przy ul. Sienkiewicza, czyli w szkole „czerwonej” 
władze okupacyjne utworzyły szkołę dla dzieci niemieckich, do któ-
rej chodziły dzieci komisarza Lotwitz-a oraz z wojskowych koszar 
niemieckich żandarmów i pograniczników. Budynek szkoły 
„żydowskiej” przy ul. Poniatowskiego przebudowano na miejscowy 
dom partyjny, gdzie mieściła się sala zebrań i inne pomieszczenia, 
w których zbierali się miejscowi Niemcy oraz członkowie NSDAP. 
Przewodził im kierujący cegielnią Erich Knut. 
       JMŻ 

Genowefa Magnuszewska 

Henryka Bonisławska 
Czachorowska 

Helena Matuszakowa 
(zdjęcie późniejsze) 

Mieczysława Kaczyńska 

Od redakcji 
Przed 6 – ciu laty p. Jan M. Żytowiecki w swoich wspomnieniach „Różan rok 1939 – moja klasa” zamieszczonym w numerze 9/-
9/10/1999 wymienił swoich nauczycieli i kolegów z klasy roku szkolnego 1938/39. W końcowej części tego tekstu wspomniał chwile 
wejścia Niemców do Różana i rozpoczęcie roku szkolnego 1939/40. Zapowiedział, że w przyszłości postara się przypomnieć o taj-
nym nauczaniu i nauczycielach, którzy z narażeniem życia swego i rodzin, podjęli się wypełniania tego obywatelskiego i patrio-
tycznego obowiązku. Dzisiejsze wspomnienie przybliża nauczycieli tamtego okresu, a w przyszłości może także dzieje ich uczniów. 
W związku z tym oczekujemy na informacje na ten temat od byłych uczniów i nauczycieli tajnego nauczania, a także ich rodzin. (red) 
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 Z roku na rok konkurs recytatorski, 

którego organizatorem jest Gminny Ośrodek 

Upowszechniania Kultury, cieszy się coraz 

większym zainteresowaniem. W tegorocz-

nym konkursie udział wzięło 54 uczniów ze 

szkół podstawowych i gimnazjum z Młyna-

rzy, Głażewa, Czerwonki, Szelkowa, Rzeku-

nia, Kunina, Czarnowa i Różana. Honoro-

wym go-

ściem i jed-

n o c z eśn i e 

p o m y s ł o -

dawcą kon-

kursu była 

pani Małgo-

rzata Sawic-

ka, nauczy-

ciel języka 

polskiego ze 

Szkoły Pod-

stawowej w 

R óż a n i e . 

Komisja w 

s k ł a d z i e : 

przewodni-

cząca Magdalena Chabros – główny specjali-

sta działu animacji teatralnej i form estrado-

wych Mazowieckiego Centrum Kultury i 

Sztuki w Warszawie, Jolanta Świerczewska 

– nauczyciel języka polskiego Zespołu Szkół 

Zawodowych w Różanie oraz Danuta Szy-

dlik – bibliotekarz szkolny przyznała nastę-

pujące nagrody. 

 W kategorii szkół podstawowych 

pierwsze miejsce zajęła Monika Mróz z 

Czerwonki, drugie Paulina Chrzanowska z 

Szelkowa, trzecie Daria Świderska z Różana. 

V otwarty konkurs recytatorski 
„Różańskimi Ścieżkami”  

 twórczość Adama Mickiewicza 

Wyróżniono Karolinę Kołodziejską z 

Czerwonki i Emilię Zawiszę z Szelkowa. 

W kategorii 

debiuty nagro-

dy otrzymały: 

Justyna Rybac-

ka, Ewelina 

G ł aże ws k a , 

Joanna Miko-

ł a j c z e w s k a 

oraz Michalina 

Osłowska. W 

kategorii Gim-

nazjum pierw-

sze miejsce 

zajął Adam Surma z Różana, drugie Julia 

Kowalska z Różana, trzecie Przemysław 

Gromelski z Czerwonki. Wyróżnieni zosta-

li: Paulina Zabielska z Młynarzy i Bartło-

miej Ardecki z Rzewnia. Wszyscy uczest-

nicy otrzymali dyplomy, zaś opiekunowie 

podziękowania. Laureatom wręczono na-

grody książkowe. Dla wszystkich uczestni-

ków konkursu przygotowano skromny po-

częstunek. Głównym organizatorem kon-

kursu był Gminny Ośrodek Upowszech-

niania Kultury z Różana. GOUK składa 

serdeczne podziękowania dyrektorom oraz 

nauczycielom za pomoc przy organizacji 

konkursu. 

 

  Janusz Chojnowski 

fot.J.Chojnowski 

fot.J.Chojnowski 

W dniu 4 kwietnia w wyniku nieszczęśli-
wego wypadku poniósł śmierć uczeń klasy 
Ib Publicznego Gimnazjum w Różanie 
Paweł Mosakowski.  

Numery telefonów 
Urzędu Gminy w Różanie 
 
Numeracja dla poszczególnych komórek: 
nr kierunkowy (29)  
7679120 Urząd Gminy – sekretariat 
7679121 fax sekretariat Burmistrz Gminy 
7679122 Sekretarz Gminy 
7679126 Zamówienia publiczne 
7679127 USC, ewidencja ludności 
7679120 (wew. 40) 
Ośrodek Doradztwa Rolniczego 
7679132 Skarbnik Gminy 
7679133 Wymiar podatków i opłat 
7679134 Kasa 
7679142 Księgowość szkół i przedszkola 
7679139 Działalność gospodarcza, ochrona 
środowiska 
7679125 Gospodarka komunalna, drogi, 
inwestycje 
7679136 Biuro Rady Miejskiej 
7679138 Przewodniczący Rady Miejskiej 
7679137 Pokój radnego 
7679128 Gospodarka mieniem komunal-
nym 
7679120 (wew. 18) OPS - kierownik 
7679120 (wew. 16) OPS- pracownik so-
cjalny 
7679120 (wew. 17) OPS- pracownik so-
cjalny 
7679145 Informatyk 
7679147  Goniec 
7679120 (wew. 41) PZU 
7679146 Klub pracy 
7679135 Kombatanci Zakład Gospodarki 
Komunalnej i Mieszkaniowej  
7669159 ZGKiM 
7679120 (wew. 15) ZGKiM - kierownik 
7679120 (wew. 13) ZGKiM - księgowa 
7679120 (wew. 12) ZGKiM - wodociągi 
7679120 (wew. 14) ZGKiM - obsługa 

W   kilku   zdaniach 

Adresy email: 
 
Urząd -  
ugrozan@post.p 
Burmistrz -
burmistrz.rozan.wma@gminypolskie.pl, 
Sekretarz - 
b.gawianowska@rozan.internetdsl.pl, 
Skarbnik - 
b.deptula@rozan.internetdsl.pl, 
 
Wszystkie należności z tytułu podatków i 
opłat można wpłacać w kasie urzędu lub na 
konto Urzędu Gminy w banku:  
Bank Spółdzielczy w Różanie  
16 8925 0006 0000 0143 2000 0020 
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Zalew 
 
 W początkowej wersji teren 
zalewu obejmował blisko 110 ha 
wolnych od zabudowy i ciągnąć się 
miał prawie pod wieś Chrzczonki. 
W roku 1998 jego powierzchnia 
skurczyła się do około 42 ha i koń-
czyła na wysokości wsi Szygi. Jak 
będzie dziś zobaczymy. Pragnę przy-
pomnieć, co o zalewie pisałem pra-
wie 7 lat temu. 
 
 Projektowany zbiornik wody poło-
żony jest w dolinie rzeki Różanicy, prawe-
go dopływu Narwi. Obszar zbiornika obej-
muje grunty rolników indywidualnych wsi 
Szygi, Zawady Ponikiew i znajduje się ok. 
4-5 km od miejscowości Różan. Opraco-
wano dwa warianty budowy zbiornika. W 

pierwszym ma on mieć powierzchnię 33,66 
ha w tym powierzchnia zbiornika 18,51 ha, 
a w wariancie drugim 41,76 ha, w tym po-
wierzchnia zbiornika 17,48 ha. Projekto-
wana inwestycja będzie składała się ze 
zbiornika wodnego oraz stawu rybnego i 
ogólnie obejmuje obszar 42 ha. Średnia 
głębokość zbiornika wahać się będzie w 
granicach 0,6 -1,42 m w zależności od 
przyjętego wariantu budowy. Szerokość 
płaskiej doliny bezpośredniej rzeczki Ró-
żanicy w obszarze projektowanej inwesty-
cji waha się od 40 do 200m. Obszar zbior-
nika to w większości nieużytki, które pora-
sta roślinność szuwarowa i drzewa olcho-
we. Pośrednim skutkiem budowy zbiornika 
będzie zapewne nasilenie się procesu wy-
przedaży działek rekreacyjnych. Ten fakt 
oraz proces samej budowy spowodują z 

pewnością stworzenie nowych możliwo-
ści zatrudnienia miejscowej ludności. 
Należy oczekiwać, że nastąpi przeobra-
żenie rejonu zbiornika z terenów o cha-
rakterze rolniczym w tereny rolniczo-
rekreacyjne. Zgodnie z dokumentacją, 
budowa wraz z niezbędnym zagospoda-
rowaniem otaczającym teren, trwać ma 2 
lata. Z charakteru i rozmiaru robót, jakie 
są przewidywane wynika, że nastąpi 
znaczne przeobrażenie terenu wokół 
przyszłego zbiornika. Pełne wycięcie 
drzew przewiduje się na powierzchni 
15,48 ha, a w 60% na powierzchni 4,92 
ha, co dla miejscowej ludności powinno 
stać się cennym surowcem energetycz-
nym. Usunie się ok. 125 tys. m3 torfu z 
czaszy zbiornika. Mimo że przeobraże-
nia w środowisku będą radykalne, to jed-
nak docelowo pozwolą na stworzenie 
równie cennego ekosystemu wodno-
szuwarowego. Zarówno pogłębienie ko-
ryta Różanicy, jak i usunięcie wierzch-

niej warstwy torfu, nie powinno wpłynąć 
na obniżenie poziomu wód gruntowych 
terenów przyległych i wyniesie od 0,1 do 
0,2 m. Dla gruntów użytkowanych rolni-
czo będzie to nawet korzystne. Z obli-
czeń wynika, że jednorazowe napełnia-
nie zbiornika w okresie wiosennym jest 
możliwe w czasie 10 dni, zachowując 
jednocześnie przepływ rzeczki. Spiętrze-
nie wód spowoduje, że teren przekształ-
cony zostanie w ekosystem wodny, co 
stwarzać będzie szczególny rozwój śro-
dowiska ryb. Utrzymanie piętrzenia wo-
dy w zbiorniku wpłynie na stabilizację 
poziomu wód gruntowych przyległych 
terenów rolnych. Będzie wówczas możli-
we zwiększenie produktywności terenów 
łąkowych. Pozytywny będzie również 
wpływ zbiornika na wody w sąsiednich 

studniach gospodarskich, gdzie według 
relacji właścicieli, występowały w niektó-
rych latach braki wody. Zapora przeciw 
rumowiskowa, która jest elementem zbior-
nika spowoduje, że poprawi się jakość 
wód odpływających ze zbiornika. Ze 
względu na swą wielkość, zbiornik będzie 
również spełniał ograniczoną tzw. niewiel-
ką rolę przeciwpowodziową. Powstanie 
zbiornika wpłynie korzystnie na zmiany 
warunków mikroklimatycznych. Można 
się spodziewać, że w bezpośrednim oto-
czeniu zbiornika, szczególnie w okresie 
wegetacji, nastąpi obniżenie temperatury 
maksymalnej, podwyższenie wilgotności 
względnej powietrza, zmniejszenie dobo-
wych wahań temperatury. Autorzy kon-
cepcji budowy zbiornika podają, że okres 
eksploatacji – „żywotności” zbiornika – to 
200 lat. Wraz z rozpoczęciem realizacji 
inwestycji możliwe będzie zatrudnienie 
miejscowej ludności przy pracach związa-
nych z przygotowaniem czaszy zbiornika, 

wykonaniem budowli ziemnych 
oraz budowli piętrzących i zago-
spodarowaniu terenu. Niezbęd-
ne stanie się również stałe za-
trudnienie przy eksploatacji 
zbiornika, jak też eksploatacji 
stawu rybnego jako obiektu pro-
dukcyjnego. Powstanie zbiorni-
ka, w zależności od wprowadze-
nia zmian w planach przestrzen-
nego zagospodarowania, może 
istotnie wpłynąć na rozwój tury-
styki i rekreacji. Należy tu mieć 
na uwadze tereny plażowe, ką-
pieliska, sport wędkarski, sporty 
wodne i działki rekreacyjne. W 

związku z tym można się spodziewać 
wzrostu cen gruntów w rejonie zbiornika, 
popytu na produkty rolne z gospodarstw 
sąsiednich wsi, materiały budowlane, roz-
wój sieci sprzedaży produktów żywnościo-
wych itp. Szacunkowy koszt inwestycji to 
ok. 4622-5444 tys.zł. W związku z plano-
waną inwestycją nasuwa się oprócz innych 
jeden podstawowy wniosek; możliwość 
wykorzystania zbiornika do celów rekre-
acyjnych wpłynie na intensyfikację gospo-
darki i umożliwi rozwój w sektorze poza 
rolniczym mieszkańcom okolicznych wsi, 
co w dobie wejścia do Unii Europejskiej 
nie jest bez znaczenia. 
 
   K.Kruszewski 



8 Świerszcz Różański 

  
 
 Janusz Laskowski – znany wyko-
nawca, kompozytor i aranżer – jest w 

Polsce jednym z najpopularniejszych 
piosenkarzy. Jego piosenki od wielu lat 
towarzyszą kilku pokoleniom Polaków. 
Jest mistrzem w nawiązywaniu bezpo-
średniego kontaktu z widownią, czy to w 
wielkich salach koncertowych, czy pod-
czas występów kameralnych, o czym 
przekonaliśmy się w Różanie. Za swoje 
artystyczne osiągnięcia został odznaczo-
ny Złotą i Platynową płytą. Na festiwalu 
w Opolu w 1977 roku Janusz Laskowski 
otrzymał dwie nagrody: Dziennikarzy i 
Publiczności. Zawsze życzliwy, pogodny 
i uśmiechnięty. Ze swoim zespołem wie-

(Ciąg dalszy ze strony 1) lokrotnie koncertował nie tylko w Pol-
sce, lecz też poza jej granicami – w 
krajach europejskich, w Stanach Zjed-
noczonych, w Kanadzie, a także w 
Australii.  

 Na jego koncerty przy-
chodzą przedstawiciele kilku 
pokoleń. Być może młodzi 
odnajdują w jego tekstach od-
wieczne wartości – miłość do 
rodzinnego domu, matki, oj-
czyzny, kobiety – zaś star-
szym nieraz w oku zakręci się 
łezka na wspomnienie chwil z 
młodości, którym towarzyszy-
ły przeboje Laskowskiego. 
 1 maja Plac Obrońców 
Różana był wypełniony pra-
wie po brzegi. Fani piosenka-
rza cią-

gnęli na koncert 
całymi rodzinami 
nie tylko z terenu 
Różana i gminy, 
ale i okolic. Wie-
lu z uczestników 
koncertu śpiewało 
wraz z nim. Arty-
sta wykonał swe 
największe prze-
boje. Publiczność 
wraz z nim śpie-
wała "Beatę", "Kolorowe jarmarki", 
"Świat nie wierzy łzom" i inne. Po-

zdrowieniami dla 
„różaniaków” Janusz 
Laskowski zakończył 
swój koncert. Piosen-
karz nie oszczędzał 
się zresztą również 
już po zakończeniu 
występu. W foyer 
urzędu, gminy gdzie 
była garderoba, roz-
dawał wielbicielom 
autografy i chętnie 
pozował z nimi do 
zdjęć. Warto również 
wspomnieć, iż przed 

Gościliśmy Janusza Laskowskiego 

koncertem Janusza Laskowskiego wy-
stąpił „ZESPÓŁ PIOSENKI KABA-
RETOWEJ ORTALION”, który tworzą 
artyści Lidzbarka Warmińskiego i Bar-
toszyc, który powstał w 1980 roku przy 
PPGR Lidzbark Warmiński. Wielokrot-
ny laureat przeglądów kabaretów wiej-

skich w Zawoi, Chełmnie i Kłobucku/ 
Grand Prix 2003/. Nagrodzony przez 
Telewizję Kraków. Wyróżniony na 
przeglądach PAKA i Lidzbarskich Bie-
siadach Humoru i Satyry. Zespół kon-
certował w wielu miejscowościach w 
całej Polsce włącznie z warszawską 
Salą Kongresową oraz na Litwie. Nato-
miast po koncercie Janusza Laskow-
skiego wystąpiła gwiazda muzyki disco 
polo zespół „Akcent”. Do tańca zagrał 
różański „Nixon” rozgrzewając pu-
bliczność tak, iż mimo chłodu i prze-
lotnego deszczu, bawiono się do póź-
nych godzin nocnych. 
 
  Krzysztof Kruszewski 
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